; i 18  pzńdzi 


a i 


SEA > 
ogłoszeń Na 1-ej stresie 
orsz petitowy mk. 2.08, 
a I-e) stronie—mk. 1.80, 
na IV-ej stronie — 0.75 f 
nadesłane za wiersz gar- 
montowy — mk. 2.60. Drob- 
pe ogłoszenia po 20 fe» 
za wyraz. Najmniajsz6 dra 
| ne Ogłoszenie mk. 1.46. 
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T oz% sią ped ê 4-ym guzy 
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Sosnowew. 


s dla listów i depoam: 
iskra“, Sesnowieo. 
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d Dla dzieci dozwolony. 


z ENER a E T aa O ZRK ARNEO 


Od poniedziałku dnia 1% i dni następnych" 


, Po reku Z utęsknieniem przez wszystkich oczekiwana wróciła znowu do S0- 
| snowca prawdziwa gwiazda i ulubienica. FERN ANDRA, która wystąpi w 1-ym 
; obrazie na rok 1919 i 1920 pod tytułem: 


asenne burze w jesieni ZYCIA 


| Tragedia 1 żytta pieknej | mładej kobiety w roli m i 
s | twae piekna, wona 1 pelia Wdziętu Fern findra. 


- Dla dzieci dozwolony. 
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Od poniedziałku 13 do niedzieli 19 pażdziernika, 
 Najwię:szm s-nancjn Świata! 
Wielkim nakładem kosztów udało nam się sprowadzić zdumiewający 
i sensacyjny dramat cyrkowy W 6 aktach i 8 epizodach p. ti 


Cyrk Wolisona 


ewelina Rudenicka. 
adzwyczajnie efaktowna pantomina cyrkewa. 
dyrekcja 


RARR DATES 


w roli głównej występuje najsłyn- 

miejsza akrebatka śswiała ` 

W obrazie przedstasiena będzie n 

Z powedu wielkiego patteku na o 3 

sprzedawać bilety w niedziele na saansy Gh A zatem prosimy Sz. 

Publiczność zastosować się do tego, gdyż podczas przedstawiania nikt na sale *pu- 
szezomy nie bądzie. 


D-r medycyny 


lal. Kitay- 


rdynat. kliniki chorób skór- 

h, weneryczn. i moczo-płcio- 

m Używ. prap. 914. Analiz. 
_ mikroskep. 

11 g. r, 6—8 pp. Kob. 5—8 PP 


l. Małachowskiege (Fzbrycznz) Me 16 
ds Pogody. 


Zmierzch bolszewizmu 
| w Rosj. 
Mobilizacja kobiet i mężczyza. 
| Kopenhaga, 17 paźdz. 


(Tel. wł) 


Pemimo różnerodnych po- „Prawda“ pisze, iż wraz Z 
głosek z dniem każdym zbliża sukcesami Denikina wzrasta 
się koniee bolszewizmu w Ro- ruch przeciwbolszewicki w Ca- 
sji łej Rosji. i 

By powstrzymać marsz na 
Tułę, bolszewicy rekrutują ar- 
złożoną Ze wszystkich 


Lekarz dentysta | 


e 
Im bardziej dsje się we zna” 
ki zbliżająca się zima, tym 


i . wyrażniej występują oznaki mję, 
*osnowlsz, uł. Modrzejowska 15. katastrofy. kobiet i mężczyzn w wieku 
W armji bolszewickiej pa- ad lat 18 do 45 i robią doko- 


ła Tuły ekopy i zagrody dru- 


nuje tak wielkie przygniębie- 


urządzenia i prowa- nie i dezcrcja, jak nigdy przed- ciana. 
zenia nowej kopalni wę tym. > Uezoi Ty WYRA 
jla, RF . t- Korespondent „Berliński Ti- szewicki donosi, iż rząd ho- 
a potrzebny maty chmiast dende“ donosi, "a komisarze  tzewieki wymienił z rządem gol- 


skim warunki pokojowe, wiado- 

mość ta wymaga jednak po- 

twierdzenia. 

(Na innym miejscu donosi- 
nikina jest kwestją miesiąca, my dziś o propozycjach poko- 
Judenicz będzie w Petersbur- jowych bolszewickiej Rosji. 

` guza 1—2 tygodnie. — - Przyp- red) ` 


zamierzają umykać do Tur- 
kiestanu, jaz tylko Denikin 
zdobędzie Tułę. 

Zdobycie Moskwy przez De- 


otwiedhialny rioei 


b. korzystnych warunkach. 


y z odpisem świadectw składać 
W kantorze „Iskry” w Sosnowcu pod 
. „Natychmiast“. 


zpałoczny Í 


SOPTA DAET IOTER 


Mocy puna Poste o zawie hmi. 


iterzen 


mał ibn KIA ZIE WOROWOCZZ ŁĄCE A OCZZZYŃEECSC 


Prenumerata wynosi: Z odnosze 


z wz" 


Eb TERNER E EEI POW | 1 
AŻ ZĘ 


niem rocznie mk. 42.00-— 
 półrocznie . mk. 21.00 — a 
kwartalnie mk. 10.50 — 
miesięcznie mk. 3.50,Zpzze- 
syłką pocztową 3 mk. 50 
fen. miesięcznie. Cena Su- 
meru pojedynczego 30fen 


Redakcja otwarta od 8 ranesde 


1 wiecz. — Rękopisów na- 
desianych Redakcja mie 
zwraca. 


Gddziały własne: W Będzinie ni- 


Małachowskiego 9, w Bą- 
browie - ul. Sienkiewisza 


GUZA KEEPWOOEZCZYGY PE POKER SEE E EELT EREE E WRS 


P. M. 8. 


Z: a 


Biuro Wydziału Pedagogicznego P. M. S. zawiadarsia || > 


Instytucje Oświatowe, Zarządy Szkół, Koła 
i t. p. e istnianiu przy Zarządzie Głównym, Krak. Prześm. 
M. Arcta, 
1 A kerzystać: 10 marek rocznie za : 
wypożyczanie kompletów po 40—50 książek jednej treści, © 
destosowanych do potrzeb szkeły. 


7 II. pietre, Bibljsteki im. 
godnych-warunkach można 


Samepomocy : 


z której na bardze de- : 


ram 


Warszawa, 17 października. 


Korespondent nasz dowiadu- 
je się, że komisarz dla spraw 
zagranicznych republiki s0- 
wieckiej, Cziczerin, wysłał po- 
nownie do Warszawy iskrową 
depeszę, w której proponuje 
zawarcie zawieszenia broni w 
czasie miesięcy zimowych, w 
ciągu których możnaby toczyć 
rokowania pokojowe. 

W warszawskich sferach po- 
Jlitycznych, które mają  kon- 


takt z czynnikami kierującymi 


Aresztowani 


magae TZ 04 


e Raikait 


urzędu spraw zagranicznych, 
panuje przekonanie, że komi- 
sja spraw zagranicznych nie: 
oweźmie żadnej uchwały w 
sprawie propozycji p. Czicze- 
rina. Należy się raczej Spo- 
dziewać, że dyplomacja polska 
otrzyma możność porozumie- 
nia.się z Paryżem i- Londy- 
nem, aby akcję dalszą w tej 
sprawie można było poprowa- 
dzić w kontakcie z żądaniami 
państw sprzymierzonych. 


Jan 


Warszawa, 17 października, 


(Przez telefon 


Dziś w południe nadeszła tu 
wiademość z Grodna 0 aresz- 


towaniu tam Radka Sobelsona, * 


od wł. kor.) 


który widocznie jechał do Pol- 
ski robić rewolucję. 


EP EEEO EEE 


kn 


Rząd przy tąpil 


- dowalkizagit torami, 


Warszawa, 17 października. 
(Tel. wł.) 


Otrzymano tu wiadomość 0 
rozpóczęciu strajku rolnego 
przez służbę w zbolszewizowa- 
nej ziemi lubelskiej oraz w nie- 
„których majątkach w 10 innych 
powiatach Kongresówki. 

Osobnicy, podburzający do 
strajku, są 
towani, poezym zwykle służba 
wraca do pracy. 

Strajkujący proletarjat, prze- 
ważnie fornale, prócz wyso- 
kiej pensji mają mieszkanie, 
światło, opał, pomoc lekarską 
i lekarstwa, szkeły.i ochrony 
dla dzieci, 15 korcy zboża ro- 
cznie co wynosi okolo- 10 fun- 
tów chleba daiennie, około 100 
kercy ziemniaków, kapust$, 
kiika kwart mleka dziennie 
it. 
ma żaden robotnik, 


rolnej jest 


Przyp. red.) 


NOESIS EIS SF 


natychmiast aresz- 


| Takiego utrzymania nie 

ani rze- 
mieślnik, strajk więc służby 
ezysto politycznym, 
-wywołanym przez komunistów. 


ry sio upon, 


Częstechowa, 17 paźdz. 
(Przez telefon od wł. koresp.) 


Jeszcze przed otrzymaniem 
dyrektywy z Warszawy zaczę- 
li z całego powiatu zjeżdżać 
do Częstochowy delegaci głuż- 
by relnych doglokalu Związku 
rob. rolnej przy. uł. Krótkiej 
pe proklamacje, nawołujące do 
strajku. RR 
- Policja aresztowała 12 dele 
gatów, a między nimi 2 człon- 
ków bolszewickiej rady dele- 
gatów robotniczych Krechulka - 
i Wolniaka. SE 

Dziś służba porzuciła pracę, 
ale policja objeżdżała samo- 
chodami majątki ziemskie i a- 
resztowała delegatów. M 

W Małupach Wielkich (wła- 
sność p. Steinhagena) i Pa- 
rzymiachach (br. Potockiego} 
fornale stawiali opór, w Matu- -~ 

ach W. uzbrojeni w kije, a 
w Parzymiechach—w rewolwe- 
ry. Rozbrojono jednak opor- 
nych bez wypadku i areszt0- 
wano. j ie ; 
Służbą po połuđniu przystą- 
piła do pracy, tak że strajk 
należy uważać za skończony- 

Ogółem do godz. 


aresztowano 42 delegatów. Re 


8 wiecz. 


strajku powszechnego 
- w sobotę nig będzie, 
> - Warszawa, 17 października. 
-Wobec pogłosek, które uka- 
zały się w pismach o tym, że 
dla poparcia strajku rolnego 
= ma się rozpocząć w sobotę 
`- 18-go b. m. strajk powszechny, 
„Przegl. Wiecz.* dowiaduje się 
z miarodajnego Źródła, że wo- 


bec tego, że robotnicy rolni z . 
prośbą o poparcie ich do or- 


"_ ganizacji robotniczej jeszcze 
nie zwracali się pogłoski 0 


terminie rozpoczęcia strajku 
powszechnego są bezpodstaw- 
ne. ; 


nE z = 
$ R OE 


G Sląska. 


__ Sidła centrowców. 


_ Spr 


wy 


~> | Niemcy nie próżnują, gdy 
-chodzi o przygotowanie ple- 
- piscytu na Górnym Śląsku i 
przeprowadzenie go po ich 
myśli. ; TH 
l Pośród nich znowu bodaj 
| najniebezpieczniejszym Wro- 
dB giem naszym jest partja kato- 
Ticka niemiecka, czyli tak zwa- 
ne „centrum“, które oddawna 
uważa Górny Słąsk za swą 
własność polityczną i nie my- 
sli jej się wyrzec. Wytacza 
"tedy wszystkie swe działa i 
- kolubryny, by zbliżający się 
plebiscyt wypadł na korzyść 


niemczyzny. 
- ifJedną z takich kolubryn jest 
książka, napisana przez: ks, 


dr. Pawła Nieborowskiego, p.t. 
„Oberschlesien, Polen und der 
| Katholicismus* (Górny Sląsk, 

Polska i katolicyzm) Berlin 

1919. 

- Autor książki w słowie wstęp- 

nym stawia z góry taką tezę: 

EM. dla Gór- 

nego Sląska i wielką szkodą 

dia kościoła katolickiego, gdy- 
by ten kraj katolicki został 
połączony z pańtwem polskim“. 

I istotnie całym układem. 
swej pracy stara się on udo- 

"wodnić, że Polska nigdy nie 

hyła, nie jest i nie będzie pań- 

stwem katolickim, przeciwnie, 
że całą swą przeszłością histo- 
ryczną dała dowód, że zawsze 
pracowała na niekorzyść kato- 
łickiego kościoła i nie tylko 
to, bo z jednej strony rzeko- 
_ mio wydała kraje litewskie, 
" biało - i czerwono - ruskie na 
lup prawosławia, a przez sprzy- 
janie przez cały wiek 15-ty 
 hasytyzmowi czeskiemu przy- 
_' gotowała w Niemczech grunt 
pod tak zwaną reformację, a 
więc ułatwiła Marcinowi Lu- 
trowi propagandę protestancką, 
przez co znów przyczyniła się 
do sprotestantyzmowania po- 
„ezciwego Michałka niemie- 
ekiego. SĘ 
t Również przejście na lutera- 
nizm wielkiego mistrza krzy- 
Żackiego Albrechta jest we- 
dług autora dziełem . Polski 
ówczesnej, która go „uwiodła“. 
Zakon krzyżacki to, zdaniem 
jego, przez kościół katolicki 
faworyzowana i stokrotnymi 
łaskami obdarowana instytu- 
cja, której Polska bezprawnie 
wydarła Prusy Zachodnie, a 
więc „zagarnęła kraj kościel- 


- ny“, wskutek czego za karg 
. musiała zginąć, bo „kto papie- 
żowi zjada, umiera za to“. 
Wogóle ze zdumieniem zy- 
telnik polski dowiaduje się od 
ks. dr. Nieborowskiego, że na- 
-= sze walki z krzyżakami to 
_ jedna wielka zbrodnia i że 
_ słynna między innymi, odsiecz 
Wiednia była tylko prywatną 
itrepryzą Sobieskiego, przed- 
wzięta dla zdobycia łupu. 
i my, obecne pokolenie, ma- 
my być ludźmi moralnie i ety- 
nie tak niesłychanie nisko 


A 


tirak rolny a R. ZR. 
z kół dobrze poinformowa- 
nych dowiadujemy się, że naj- 


potężniejsza dziś w Zągłębiu 


partja robotnicza N. Z. R. bez- 
względnie potępia strajk rolny 
i bynajmniej'nie ma zamiaru 
popierać żądań służby rolnej. 

Na tym samym stanowisku 
stoi bardzo wpływowe już dzi- 
siaj Zjednoczenie narodowe, 
wobec czego 0 jakimś strajku 
powszechnym w Zagłębiu dla 
poparcia dyktatury fornali nie 
może być mowy. 


+ 


skiego bylibyśmy tylko kamie- 
niem obrazy i uwodzieielami. 

W dodatku autor robi prze- 
różne żonglerskie skoki histo- 


: ryczae, filologiczne i lingwi- 


styczne, że lud -górnośląski 
nie jest ludem polskim, i w 
tym celu odkrył nową naro- 
dowość, pisząc a% w dwóch 
miejscach, że górnoślązacy Są 
„narodowości katolickiej“. Lecz 
nietylko o „zbawienie dusz” i 
o wpiywy i panowanie kościo- 
ła katolickiego chodzi ks. do- 
ktorowi. Obawią się on tazże 
wielce o powodzenie matecjalne 
ludu górnośląskiego. 
. Wszak w razie połączenia 
Sląska Polskiego z Rzeczypo- 
spolitą zaleje go czerń ży dow- 
ska, a do kopalni i zakładów 
przemysłowych zwalą się kro- 
cie tysięcy „bezrobotnych“ z 
rozległych obszarów Polski, 
"by obniżyć miejscowe warunki 
pracy i płacy. 
"W krótkim’ referacie spra- 
wozdawczym trudno streścić 
ten ogrom materjału „dowo- 
dowego“, który autor nagro- 
madził w swej książce, aby 
wykazać mieszkańcom naszego 
Sląska Polskiego, jakie niebez- 
pieczeństwo grozi zarówno 
jemu, jak i całemu kościołowi 
katelickiemu, jeśli zostaną 
przyłączone do Polski. Przy- 
*znać trzeba, że książka jest 
napisana z nadzwyczajną umie- 
jętnością i że, dostawszy się 
do.ręki bezkrytycznego czy- 
telnika, może wyrządzić naszej 
sprawie olbrzymią szkodę. Bę- 
dzie ona z całą pewnością słu- 
żyła wszystkim  agitażorom 
centrowym w czasie plebiscy- 
towym za "podręcznik agita- 


cyjny. Jeśli zważymy, że agi-. 


tatorami tymi będą /liczni 
księża i nauczyciele, łatwo S0- 
bie wyobrazić, jak głęboko 
sięgać będą wpływy tego nie- 
słychanie bałamutnego, z ju- 
daszowską perfidją napisanego 
dziełka. e 
Ze strony polskiej trzeba 
będzie wydać i w licznych 
tysiącach egzempiarzy rozpo- 
wszechnić gruntowną rozpra- 
wę, któraby obaliła argumenty 
ks. Nieborowskiego. SE 


Jan I. Kowalczyk. 


SZA R ETZ TRE JACEK 


Obostrzony stan 
oblężenia. 
Katowice, 18 października. 
(Od wł. koresp.) 
Obostrzony stan oblężenia 
wprewadzony został w pasie 
pogranicznym pięciozilometro- 
wym na granicy pow. jSzczyń- 
skiego i aż do Mysiowic. 
Zarządzenie to, jak głoszą 
plakaty, ma na celu walkę z 
przemytnictwem. 
„Katt. Ztg.* donosi, 
zebrania przedwyborcze nie 
potzeba uzyskiwać pozwoleń 
policji, lecz naldży tylko po- 


ślą-. lieję zawiadamia 0 zebraniach, 


że na. 


[BLO 


umie pr aniu, pieh Sit 


ze Sianów Zjeda. 


Wyns 


Ochrona mniejszości w Ameryce. 


Nasze dług: zagraniene, 


é korespondent 
„Głosu Narodu*  podaje- na 
podstawie expose ministra 
skarbu dokładną sumę zagra- 
nicznych aługów Rzeczypos- 
politej Pelskiej. 

Suma ta wynosi ogółem 5 
miijardów 728 miljonów ma- 
rek. , 

Zestawienie, jakie korespon- 
-dent „Głesu* otrzymał z mi- 
nisterjum skarbu wysazuje, że 
z pieniędzy tych zostało użyte: 

1) Na opłacenie materjałów 
wojennych dostarczonych przez 
rząd francuski 100,000,000 fr. 
2) na opłacanie 75 tysięcy 
par obuwia 900,000, 3) na do- 
stawę towarów włóknistych 
5,000,000, 4) na opłacenie ma- 
terjałów wojennych rządowi 
francuskiemu 4,00.000, 5) na 
zakup 80 tys. par obuwia 
31,698,235, 6) na aprowizację 
otrzymaną od rządu amer. 
81,250,000 dolarów, 7) na do- 
stawę materjału kolejowego 
6,975,000 dol, 8) na zakup to- 
warów w  Huropie, Ameryce, 
Chinach, Japonji i Meksyku 
5,000,000, 9) pożyczka od rzą- 
du polskiego za pomocą emi- 
sji 5 proc. bonów skarbowych 
100,000,000 dolarów, 10) na 
dostawę materjałów  kolejo- 
wych,. lekarstw, żywności itd. 
z Anglji 927,000 f. szt., 11) na 
dostawę towarów "włókienni- 
czych z Włoch 5,560,000 lirów 
włoskich, 12) na dostawę ubrań 
i bielizny z Holandji 16,500,000. 
W zakończeniu korespondent 
wspomnianego pisma zauważa: 

„Nadzwyczaj doniosłą i po- 
cieszającą Wzeczą jest fakt, że 
pożyczki te otrzymaliśmy na 
prosty podpis naszego pań- 
stwa, bez jakiegokolwiek za- 
stawu. Jest to istotnie dowo- 
dem znacznego zaufania za- 
granicy do naszej siły i przy- 
szłości gospodarczej,  zwłasz- 
cza że np. „bogate“ Czechy, 
chcąc zaciągnąć za granicą 
pożyczkę w wysokości 300 
miljonów franków, ofiarować 
muszą w zastaw na zabezpie- 
czenie zwrotu pożyczki całą 
swą tegoroczną produkcję cu- 
kru, +93 
A teraz wniosek końcowy. 
Od nas samych zależy, od 
podniesienia wydajności na- 
szej produkcji, od oszczęd- 
ności pracy, by nietylko za- 
'ufania zagranicy przy dalszych. 
tranzakcjach nie utracić, lecz- 
także obecny miljardowy ta- 
niec marek polskich zreduko- 
wać do zwyczajnych pląsów, 
jakie na rynkach zewnętrz- 
nych zwykły ze sobą wieść 
waluty pełnowartościowe”. 


Warszawski 


Odezwa do kelejsr zy. 


Prezydjum komitetu orga- 
nizacyjnego Święta kolejarzy 
w dniu 9 listopada nadesłało 
nam z prośbą o wydrukowa- 
nie odezwy treści następującej: - 

Koledzy Kolejowej!!! 

Zbliża się rocznica wielkie- 
go momentu historycznego t.j. 
dzień 11 listopada — kiedy to 
samorzutnie i bez pemocy z 
zewnątrz wojsko polskie i ko- 


Londyn, 16 października. 


gres agitatorów strajkowych— 


to eudzoziemey, nie władający 


językiem angielskim i nie zna- 


jący ani krajowych praw ani 
obyczajów... Ci to przybysze - 


cudzoziemcy żądają nadmier- 


nie wysokich płac, podczas 
gdy rodowici yankesi są za- 
dowoleni z dotychczasowych 


warunków wynagrodzenia za 
pracę. - ; í 
lejowcy polscy wygnawszy 


nienawistnych okupantów przy- 
wrócili niepodległeść naszej 


. ukochanej ejczyźnie. 


To co było «snem. marzeń 
kilku pokoleń naszych ojców 
i dziadów stało się rzeczywi- 
Stości n ; 4 

I stało się to i ziścił się ów 
sen, zawdzięczając sile waszej 
i wielkiemu usochaniu przez 


`- Was Ojczyzny. 


Wojska . polskie rozbrajały 
armję okupanckich żbirów, a 
wy koledzy kolejawcy, TOZ- 
brajając również siłę zbrojną 
okupantów i ńarażając częstó- 
kroć życie — wyparliście wro- 
ga z całego obszaru kolei w 
Polsce. 

'Wyparłszy wroga jak jeden 


mąż, stanęliście u warsztatów. 


ciężkiej pracy kolejowej. 

I żelazna wstęga kolei 
na chwilę nie zamarła życiem, 
a wraz z nią nie zamarło ży- 
cie całego kraju. 

Rocznicę tej chwili godnie 
czcić nam należy, w celu tym 
projektuje się urządzenie w 
dniu 9 listopada uroczystego 
obchodu ze współudziałem ca- 
iego społeczeństwa. 

Dla pokrycia kosztów urzą- 
dzenia potrzebny jest fundusz, 
zwracamy się do Was Kole- 
dzy, o składanie na ten cel 


delegowanym przez Sekcje Fa- ` 


chowe i Urzędy pełnomocni- 
kem dla obecności przy wy- 
płacie pensji dobrowolnych da- 
tków w sumie wedlug własne- 
go uznania. 
Koledzy! nie żałujcie tego 
datku, bo trzeba nam zadoku- 
mentować tsn wielki historycz- 
ny moment w sposób' godny 
nas, aby cały świat wiedział i 
odczuł zmartwychwstanie Na- 
rodu. : 
'Prezydjum Komitetu 
nizacyjnego. 


Orga- 


PZKOSZ ZOK DOK 


Kronika. 


Dziśw sobstę 18 b. m. Łukasza ew. 
Jutro wśniedzielę 19 b. m. Pietra. 


Wschód słońca g. 6 m 33. 
Zackód * g 4 m. 57. 


Brak wegla. 
Wnet się zima nem rozwścieczy, 
jeno patrzeć śniegu 
zmarzniel. Sliczne rzśczyl.. 
5 Nie wiem, kto tam z brzegul 
A że w przyszłość z strachem patrzę, 
mtedlę się do Pana, 
by nie zmarzła nam w teatrze 
Muza .. : padkasana?, 
Z drugiej strony—mocne wierzę, 
Z i hamuję trwogę. 
bo ci, co obrośli w pierze, 
- okryją niebogę... 
ĆWIERK. 


Wielu 


PATRZE ZPOW ZZ 


Qd redakcji. Otrzymaliśmy 
wczoraj radosną nowinę, z któ- 
rą spieszymy się podzielić z 
naszymi czytalnikami: na 
Dzień Zaduszny obiecał nade- 
słać nam specjalnie dla nas 
napisany swój utwór Włady- 
sław Reymont. 


Wykaz pracewnióów „umysło- 


wych, poszukujących prasy, 
zgioszonych w państwowym u- 


"rzędzie pośrednictwa pracy w 


zmarł po kilku minutach, 


ani 


Sosnowcu do dz 17: 


ralistów 119, biuralistek 
maszynistek 39, urzędników 
ochreniarek 14, nauczyciela 
13, sklepowych 101, inż- 
5, inż. elek. mech. 5, tec 
ków 18, techników elek. m 
8, ekspedjent. 10, magazy. 
rów 16 i felczerów 2. 
Wezwanie. -Cech,  rzeźn 
ków w Sosnowcu wzywa pi 
niejszym b. skarbnika cechy 
o niezwłoczne złożenie naj. 
później w ciągu 1u—14 "GO 
kwitarjuszy, dokumentów 
pieniędzy na ręce Urzędu i 
chu w Sosnowcu przy u j 
Starososnowieckiej - Ne 46, gl 
przeciwnym razie cech będ; 
zmuszony wystąpić na dro 
są lową. 3 > 


Straszny wypadek. W ub.y 
tek wieczorem wskutek 
szezęśliwege wypadku stra 
życie członek straży. pogra- 
nicznej w Częstochowie Zyg-. 
munt Rójewski, który podczag | 
pakowania rzeczy przy ni f 
ostrożnym nachyleniu się sp 
wodował wystrzał rewolweru, 
znajdującego się w ,kieszel 
Ranny śmiertelnie w brzuch | 


odzyskując przytomności. 
Siz Zygmunt  Rojewsk 
przed wstąpieniem do wojska 
był urzędnikiem w zakłada 
kopalnianych „hr. Renarda* 
Sosnowcu. 


. Widz z chwilą podniesie- 


„i tajemni 
czością haremu. Wspaniałe k 
stjumy i dekorację, specjalnie || 
sprawione do tej operetki, two= | 
rzą prawdziwie. malowniczą > 
całosć, na której tle popisy- 
wać się będzie balet. AN 
Jutro na drugim przedsta= | 


U 


pp 


: wieniu publiczność: śmiać się: 


będzie na „Zemście nietope- 
rza”, na tym arcydziele mu- | 
zycznym Straussa. 
Trzecie przedstawienie w: 
wtorek: wesoły „Wróg kobie 


Kary na spekulantów. Urząd : 
walki*z lichwą i spekulacją w 
Będzinie skazał: dj 

1) Abrama Jakubowicza, za- | 
mieszkałego w Sosnowcu, ZA | 
spekulację papierosami na 
grzywnę mk. 4,000 z zamianą | 
na 1 miesiąc aresztu. BA. 

2) Alta Wajnsztoka, miesz 
kańca Sosnowca, za sprzedań 
materjału po wyższej cenie od. 
wyznaczonych: w cenniku na 
grzywnę mk. 1,000 z zamian LĄ 
na 1 miesiąc aresztu. "AM 

8) Haje Abramczyk, mies% 
kankę Będzina, za sprzedaż 
manufaktury po lichwiarskich 
cenach na grzywnę mk. 1,500 
z zamianą na 1 miesiąc areszt 

4) Rafała Libermensza, mie: 
szkańca Będzina, za usiłowae 
nie sprzedaży kapelusza po! 
cenie lichwiarskiej na grzywnę. 
mk. 300 z zamianą na areszt, 

5) Franciszka, Fuksa, miesz= 
kańca Dąbrowy, za  lichwą 
mieszkaniową na grzywnę mk. 
300 z zamianą na areszt. 

T-we „Lutnia* urządza w s0- 
botę, dnia 18 b. m. zebranie 
towarzyskie dla swych- człon- 
ków i wprowadzonych gości. - 

Zebranie to odbędzie się W 
lokalu własnym przy ul. War= 
szawskiej Ne 5 o godzinie 9- 


"wieczorem. 


stwa polskiego do niemieckich 
tow. ubezpieczeń na życie 
związku z $ 12 aneksu 1 
art- 280—303 traktatu wersal 
skiego, który glosi: "NĄ 
„Każde mocarstwo  sprzy- 
mierzone lub stowarzyszone 
będzie miało prawo w ciągu 
trzech miesięcy od wejścia w 
życie niniejszego traktatu roz- 
wiązać wszystkie bisżące un 
wy asekuracji, zawarte p. 
jego obywateli z którymś % 


y 


ych szkód. y 
n celu takie towarzystwo 
kuracyjne niemieckie prze- 
e na rząd zainteresowanego 


arstwa | sprzymierzonego 
stowarzyszonego część 


ch aktywów, odpowiadają- 
 polisóm, unieważnionym w 
1 sposób i będzie w stosun- 
ĝo- tych polis zwolnione 
wszelkiego zobowiązania. 
ywa, które będzie należało 
przekazać, zostaną określone 
zez urzędnika, wskazanego 
„ez mieszany trybunał ro- 
emozy“. 
Osobiste. W dniu 15 b. m., 
zinie 11 rano w kościele 
alnym w Pogoni pobło- 
awisny został związek mał- 
ski między p. Jadwigą At- 
ńską a p. Luejanem Kra- 
skim. 
Nowożeńcom „Szczęść Boże”. 
Bo a obrad rady było 
 |powołanie przez min. skarbu 
$ ji z fachowych kół ubez- 
zeniowych dla przedłoże- 
umotywowanej. opinji w 
ji objętej przytoczonym 
par. 12aneksu 1 do art, 
808 traktatu pokojowego 
meamie s dock 
jana  asygnat. Expose 
tra skarbu zawierało mig- 
y innymi zapowiedź wyku- 
m asygnat płatnych dnia 1-go 
stopada. Ponieważ nie: sty- 
dy bliższego wyjaśnie- 
w tym względzie, należy 
c przypuszczać, że posia- 
tych otligów otrzymają 
e- marki i korony, sto Za 


nja L0<b. m. 1919 r. ze- 
ane przez p. Michała So- 
iego w podróży z Pozna- 
do Sosnowca od członków 
dnoczenia Narodowego w 
nowcu dla górnoślązaków 
0 marek oraz 10 kor. 
wyższą sumę złożono w 
wnym komitecie pomocy 
brnoślązakom w Sosnowcu. 


% 


ożono bezpośrednie ` w „Iskrze” 


la ofiary gwałtów pruskich 
Mażurach personel nau- 
cielski szkoły Realnej K. 
iraszkiewicza mk. 80. 

` Aleksander baron Lesser mk. 
otrzymane jako odszkodo- 
wanie za zniszczoną * gardero- 
ję w cukierni warszawskiej, 


ratobójea. 


_ Niestety, było juź zapóźno!., 
Germana opuściła Tulon, 
cila do Paryża, a w Paryżu 
d jej zaginął. 
_ Zaledwie przyjechawszy i 
uszony powrócić na morze, 
abrjel Savanne opowiedział 
zisiaj wsżystkie starania, 
przedsięwziął, ażeby się 
czyć m opuszczonymi... 
locześnie złożył w me rę- 
ątek dla Germany i jej 
. Nie zapomniał o nich, o 
Utogich istotach, marzył o 
Zęściu dla nich tak wielkim 
było dotąd ich nieszczę- 


tak przejmującym, Gabrjel 
nał mi swą zbrodnię, a ja 
lmo surowości mych zasad 
Qwałem się nad nim. We- 
ko, namyślisz się tak samo, 
ja ulitujesz się nad nim... 
baczysz. 
Przebaczeniat. oe! prze- 
enia! — wyjąkał Gabrjel, 
1ęgając ręce. 4 . 


VOERE 
d podchwycił. 


orner odparta surowo: 


"nie Redaktorze, te kilka słów - 


mir paz 


otoi brylanty do Niem 


Zł 


lec, 


Aresztowanie przemytników, < 


W ubiegłą środę pracowni- 
ey wydziału śledczego w S8s- 
nowcu aresztowali nad grani- 
cą 4 żydów, przy których 
znaleziono 24 dużych brylan- 
tów i złotą ręczną torebkę 
damską, ocenioną na 10 tys. 
marek. 

Koło Milowice, zatrzymano 
mieszkańca Warsząwy Fiszla 
Blutsztajna, który będąc po- 
borowym, chciał umknąć do 
Niemiec. | 


przeznacza na górnoślązaków. 
Na skarb narodowy złożono: 
Brodacz mk. 200 dn. 3 paźdz., 


Paweł Pluciński mk. 10 dn. 4 


paźdz. i S. Ostrowiecki mk. 
100 dn. 5 października. 


n——_— 


NADESŁANE. 


~ Racz przyjąć, Szanowny Pa- 


sprostowania, gdyż w „Kur. 
Zagłębia” w Ne 242 z dnia 16 
października r. b. ogłoszono, 
jakoby w mej restauracji pod 
nazwą „Ogród Warszawski“ 
odbywały sie tańce ji inna bur- 
dy, gdzie nawet wtrącono po- 
licję. Wobae czynionych mi 
fałszywych i'nieuzasadnionych 
zarzutów, odpierając podobne 
iusynucje,) zaznaczam, iż je- 
stom gotów pociągnąć fałszy- 


wego oszczercę do odpowie- 


dzialności sądowej, gdyż ubli- 


„ża te nietylks mej firmie, ale 


0. łzami tak gorzkimi, Z ża- . 


i mnie osobiście dotyka. 
Q 


Z poważaniem. 
M. Bedkowski. 


Z Dabrowy 


„Róża Stambułu“ w Dąbrowie 
uksże się na poniedziałkowym 
przedstawieniu. Ta egzotyczna 
operetka, której próby w peł- 
ni odbywają się w warszaw- 
skim teatrze, a premjera naz- 
naczona w przyszłym miesią- 
cu, dzięki staraniom dyr. Czar- 
neckiego, ujrzy światło kin- 
kietów w teatrze, dąbrowskim 
przed Warszawą. „Róża Stam- 
bułu* wyposażona jest także 
w popisy baletowe i liczyć 
może na powodzenie, jakim się 
cieszy zawsze, "teatr Czarnec- 
kiego. 


— Przez pamięć na Martę, 
twoją wnuczkę, przebacz!.. 

— Przez pamięć na Martę, 
dziecke bez nazwiska, odma- 
wiam!.. 

— Qdwołuję się do twego 
uczucia dła niej... Pomyśl o jej 
przyszłości. 

— O jej przysziości? — po- 
wtórzyła Weronika—przyszłość 
jej jest przy mnie.. Nie roz- 
staniemy się juź wcale. 

— Bezwątpienia, ale nie za- 
pominej, pani, że Marta niema 
jeszcze lat ośmiu, a dla pani 
starość nadeszła.. Co się z nią 
stałoby, gdyby jej brakło pani?.. 

Pani Sellier zbiadła. ` 

Myśl e śmierci, powstała tak 
raptownie, przeraziła się. 


— Gdyby mnie jej zabrakło? 


— wyjąkała drżąca. 

Ryszard Verniere. zrozumiał, 
że poruszył czułą strunę, i po- 
stanowił natychmiast jej jesz- 
cze dotknąć. oar 

Podchwycił jeszcze skwap- 
liwiej: 

— Nie na świecie nie może 
tego zmienić, aby Gabsjel Sa- 
vanne nia był ojcam Marty... 
Czy ją zna, czy nie, nie będzie 
to mniej jego córką... Prawa 
nasze zabraniają dziecku, ugb- 
dzaneimu pe za małżeństwem, 
dochodzić ojcowstwa, ale żad- 
ne prawo nie przeszkodzi ojcu 
dochodzić swego dziecka. To 


Aresztowany w drodze do 
sędziego śledczego chciał prze- 
kupić żandarma, wręczając mu. 
500 mk. łapówki, lecz spotkał 
się z odmową. — 

W areszcie podczas szcze- 
gółowej rewizji znaleziono przy 
Blutsztajnie 18 złotych dzie- 
sięciorublówek, które skonfis- 
kowano, a uciekiniera przeka- 
zano władzom wojskowym. 

1 


Ld 


Z kraju. 


Sąd doraźny w Płocku. W 
piątek ubiegły, według usta- 
wy 0 sądach doraźnych od- 
było się pierwsze posiedzenie 


"sądu doraźnego w Płocku. Akt 


oskarżenia obwiniał o usiłowa- 
nie rabunku i zabójstwo, do- 
konane na gospodarzu Ada- 
mie Paczkowskim ze wsi Bie- 
le-Brzeźnica pod Sochocinem. 
Przed odczytaniem aktu o- 
skarżenia obrona prosiła o zba- 
danie Rucińskieżo i Czupryna, 
którzy przy próbie ucieczki z 
więzienia w Płocku zostali -po- 
ranieni. Sąd wydał wyrok, ska- 
zujący: Józefa Czupryna, Wi- 
ktora -Olesiuka i Aleksandra 
Rucińskiego na śmierć przez 
rozstrzelanie; Jana  Ciborow- 
skiego na ciężkie beztermino- 
we więzienie; i co do Jana 
Kowalskiego uchylenie sprawy 
w trybie ustawy o sądach 
doraźnych, a przekazanie jej 
sądom zwykłym. 

W myśl wyroku, 8 skaza- 
nych rozstrzelano nad Wisłą 
za cegielnią dawniej” Bajkow- 
skiego. 


Państwowy Urząd Pośrednictwa Pracy Opiekinad Wychodźeam w 

podaje do publicznej wiadomości wszystkim pracodawcom Zagłębia Dąbrowskiego, że w prze- $ 

prowadzonej rejestracji bezrobotnych tut. Urząd posiada następujące kategorcje rzemieślni-  % 

ków wykwalifikowanych i niewykfalifikowanych, jako poszukujących pracy — mogących 
é natychmiast zapośredniczoenymi: 

Górnicy, hutnicy, tokarze, ślusarze, elektromonterzy, formiərze, walcerze, lutownicy, 


"zmęczony podróżą, 


ERGO Za 


Aresztowanie... bociana, 

Z Soczewki pow. gostyńskie- 
go donoszą o następujący: 
zdarzeniu: ` 

Dnia 8-go września po po- 
łudniu na stodole folwarcznej 
przy fabryce papieru upadł 
bocian, jak widać było, bardzo 
bo ledwie 
się trzymał na nogach. Chłop- 
cy schwytali zmęczonego go- 
ścia. Zauważono, że około szyi 
i w dziobie bocian ma czer- 
woną wstążkę. Na wstążeczce 
był umieszczony napis: „dom- 
(inium) Turzno, pow. toruński, 
Prusy Zachodnie”. 

Z tego napisu i z innych o- 
Koliczności domyślać się mo- 
żna było, że bocian, mając od 
małości złamaną nogę, wycho- 
wywał się na folwarku Turzno, 
był bowiem oswojony i miał 
obcięte nieco skrzydła. 

Przy odlocis bocianów za- 
wiązano mu prawdopodobnie 


wstążeczkę, aby się przekonać, _ 


czy wychowanek wróci na 
wiosnę do tegoż miejsca, jak 
to się trafia. 

Tymczasem bocian, chcąc 
zrzucić niepotrzebną mu wsią- 
żeczkzę, niemile toż może wi- 
dziany przez towarzyszów od- 
lotu, zatkał. sobie nią dziób, 
tak że nie mógł się żywić, 
zgłodniały więc upadł w So- 


czawce, odległej o 40 mil w- 


południowo-wschodniej stronie 
od miejsca swego wychowania. 
Nieszczęśliwego ptaka przy- 
garnęły panienki ze dworu, 
chłopay nałapali mu rybek z 
basenu i na tym skończyłaby 
się niedola ptaka. . 

Aliśgi i ptaki mają swoją 
tragedję, a jak w danym wy- 
padku, tragikomedję. 

Jakiś goriiwy stróż bezpie- 
czeństwa publicznego powia- 
domił żandarmerję w Radziwiu 


o niezwykłym podróżnym 
znacza się podwodę w najti 
dniejszej porze roku, na cały à  ă 
dzień wyrusza się do oznacze- 
nej miejscowości — po cof 
Aby aresztować podejrzanego 
bociana. 3 SE 
Na humorystykę to wygląda, 
a jednak rzeczywista prawda: © 
bocian odebrany został gościn- 
nym gospodarzom, zawieziony 
do kancelarji; po długich pre- 
tokułach niezawodnie odesłany 
będzie do wyższych instancji, 
dopóki nie natrafi na... osta- 
teczną dacyzję... "RE 
Mimoweoli nasuwa się pyta- 
nie: czy naprawdę nasi funk- 
cjonarjusze policyjni nie mają 
innych spraw nad rozpatrywa- 
nie zwykłego i naturalnego 
przypadku z ptakami? 


EA Busk Bo 
(Kor. wł. Iskry“) 


Wśród kuracjuszów; będą- 
cych na kuracji w sezonie 


'ubisgłym w Busku, powstała 


chwalebna myśl „utworzenia 
stałej instytucji dobroczyanej, 
któraby miała na celu niesie- 
nie pomocy materjalnej bied- 
nym  kuracjuszom, których 
rzesze 60 rocznie napływają 
do Buska i z powodu panują- 
cej obecnie drożyzay cierpią 
dotkliwą nędzę. 3 
Myśl tę, ze względu na na- 
głą potrzebę przyjścia z pomocą 
licznym cierpiącym, oraz dzię= ` 
ki zabiegliwości chętnych ku- 
racjuszów, niezwłocznie wpro- 
wadzono w czyn. Utworzony 
tymczasowy komitet zajął się 
zbieraniem funduszów na cele 
T-wa, oraz wydawaniem: Za- 
pomóg potrzebującym. Wyni- 
ki prac komitetu były dosyć 
pomyślne; czysty dochód T-wa 
po odliczaniu kosztów zwią- 


Saso weu 


kowale, przędzarze, tkacze, pończoszarki, cieślęe, murarze, kaflarze, zduni, betoniarze, ka- 
mieniarze, stolarze, modelarze, meblowi stolarzę, szewcy, rymatrze, drukarza, piekarze, rzeź- 
nicy, masarze, Szwaczki, hafciarki, krawcowe, zwykli robotnicy niewykwalifikowani, usłu- - 
„gi osobiste, bony, służące, kucharki, stróże, ogrodnicy, młodociani terminatorzy. a 


inteligenci: biuraliści, biuralistki, maszynistki, ochroniarki, sklepowe, ekspadjentki, % 
felczerki, inż. mechanicy, inż. elektrotechnicy, technicy budowlani. 

Wobec powyższej listy chętnych do pracy Państwowy Urząd Pośrednictwa Pracy 

"1 Opieki nad Wychodźcami w Sosnowcu gorąco apeluje do P. T.-Zarządów kopalń, fabryk, 

wszystkich tutejszych pracodawców, ażeby w* myśl zrozumiałego przyczynienia się do 

. niecznego zmniejszenia bezrobocia zechcieli jaknajchętniej zgłaszać wszelkie zapotrzebo- 

wania sit roboczych — oraz wolnych miejsc kancelaryjnych do biura Państwowego Urzędu 6 

Pośrednictwa Pracy i Opieki nad wychodźcami w Sosnowcu, ul. Sadowa 6 — celem jaknajin- i 

tensywniejszego zapośredniczenia poszukujących pracy. 


prawo Gabrjela, i nie możesz 
pani przeszkodzić, ażeby on 
względem dziecka poczynił 
takie rozporządzenia, jakie uzna: 
za odpowiednie... Przeciw temu 
nie możesz nie poradzić, on 
zaś, czyniąc to, co dlań będzie 
możebne, choć w części, choć 
nieco późno, naprawi to złe, 
które wyrządził niegdyś... Po- 
wołałaś się pani przed chwilą 
na wcześnia rozwinięty umysł 
twej wnuczki... i wyrzekłaś, że 
wspomnienie cierpień i niedo- 
statku jej matki «na zawsze 
wzniosą przeszkodę nieprzeby- 
tą między nią a jej ojcemt.. 

— I to prawda! — wykrzy- 
knęła Weronika — powiedzia- 
łam to i powtarzam. 


XXVI. 


Ryszard Verniere podniósł 
umyślnie słowa pani Sollier, 
które wywołał. Á 

I ciągnął dalej:. 

— Pani, jakbyś chciała we- 
zwać udziału tego dzieckal.. 
Próby tej użyjmy, może się to 
nazwać Sądein Bożym... Wero- 
niko, postaw Marię wobec jej 
ojca, którego jej dasz poznać, 
a Gabrjel czekać będzie od tej 
duszyczki tak czystej, albo 
potępienia dla «siebie, albo 
przebaczenia... = 

Jeżeli, dziecko go poiępi, 


TOND 


Gabrjel żyć będzie ze swymi 
zgryzotami, jeżeli będzie mógł 
Żyć... Jeżeli dziecko przebaczy, 
to jakim sposobem będziesz 
mogła pani zaprzeczyć ojcu 
żałującemu prawa opiekowania 
się jego własną córką wszel- 
kimi środkami, pozostającymi: 
w jego mocy?.. 

Pan Vernierə zamilkł. 

Weronika wahała się, wzbu- 
rzona do głębi duszy nie3po3- 
dziewanie uczynioną jej pro- 
pozycją. 

— Jakto — wyjąkała — pan 
chce?.. 

— Ja chcę, ażeby pani nie 
obarezyła swego sumienia wy- 
rzutem. 

Prawda wychodzi zawsze z 
'ust dziecka, kiedy dziecko jest 
istotą wybraną. 

Marta, czysta jak anioł, nie 
zna nawet, co to jest udawa- 
nie, co kłamstwo... Germana 
na łożu śmierci, zapewne dała 
polecenie, .ce0 ma powiedzieć 
Oj CU... s 
, W swej szczerości niewinnej 
Marta odsłoni mu tajemnicę 
tej rozmowy... 

Jeżeli matka jej przeklęta, 
przeklnie i ona, jakjej matka... 

Jeżeli Germana, w uniesie- 
niu wzniosłego miłosierdzia, 
przehaczyła, jak niegdyś Bóg, 
gtawszy się człowiekiem, prze- 


Kierownik Urzędu: Eu, Żebro wski. 


- zapomniała wstydu... 


ko- 


M ENEE AREN DE PE IRAIA TOT WATT PRZY AELE EREA 


baczył swym katom, Marta 
przebaczy... » 
Nie masz prawa odmówić 
Gabrjelowi Savanne być są- 
dzonym przez swą córkę!.. 
Weronika szlochała. z 
— A! to zbyt okrętne!—wy- 
rzekła głosem, ledwie zrozu- 
miałym — pan chcesz, ażebym 
ja zapomniała także, ażebym 
zapomniała zbrodni... ażebym 
ażebymi 
zabroniła myśleć o niesżczę- 
ściu. - > 
-— Ja chcę, ażeby - twoja 
wnuczka była kiedyś szezę- 
śliwą.. ażeby zabezpieczoną 
została na całe życie od walki 
z nędzą... 3 
Gabrjel Savanne wyciągnął 
ręce załamane ku pani Sollier. 
Ta pozostała zadumaną przez 
chwil kilka. Widocznie toczyła 
się w niej gwałtowna walka. 
. Nagle powzięła postanowie- 
nie. k 
— A więo dobrze — wy- 
rzekła — stanie się według 
pańskiej wolil Niech dziecke 
osgdzi... Pójdę po nie... Si 
I krokiem niepewnym wy- 
szła. 


— Al — wyszeptał oficer ma- 


rynarki, w rozpaczy, ścigając a 


ją oczyma pełnymi łez — 
matka jest nieubłaganą. 


. wynosił sum 
hal. 50. Biednym ku- 
uszom udzielono zapemóg 
ogólnej sumie ker. 7770 hal. 


> 50, oraz asygnowano kor. 1000, 


dar T-wa na budowę 
ala dla dzieci zołzowe- 
w Busku, na ręce d-ra 


tę kor. 1200 zdeponowano w 


" kasie do przyszłego sezonu 


kuracyjnego. - 
~ Aby nadać T-wu charakter 
stałej instytucji, założyciele 


T-wa zaprowadzili księgi ra- 
chunkowe i inne, oraz ułożyli 
statut, według którego przy- 
szli członkowie — kuracjusze 


postępować będą przy zapoczę- 


tej w tym kierunku pracy 
społecznej. 

Głównym organizatorem i 

rzewedniczącym T-wa był ks. 
arol Wójcik, rekter kościoła 
po Reformackiego w Pińczowie, 
którego zasługi dla dobra T-wa 
należy tu podnieść. On też za- 
opiekował się sprawami T-wa 
na przyszłość. 


— Różne wieści. 


. Kolejarze między sobą! Kole- 
jarze polscy lubią się prze- 


egwalać przed sobą szybkoś- 


cią „swoich* pociągów lub 
rzynajmniej tych pociagów, 
tórymi jechali. 
 — E, co mi to znaczy 90 
kilometrów na godzinę! Gdym 
był w Ameryce i jechałem z 
New Yorku po Chicago, to 
kiedym wystawił parasol przez 
okno, on po słupach telegra- 


| fieznych, jak po płocie — trr... 


— Ba w Ameryce —natural- 
nie, że to inna sprawa; posłu- 
chaj pan, jak ja jechałem z 
Bostonu do Filadelfji. Kiedym, 


całowałem już żonę zawiadow- 
cy następnej stacji; a kiedy 
ten zawiadowca wściekły i 0- 
%brsżony, zamierzył się, aby 


| 6 e 4 s 
wyjeżđżając z Bostonu już z BE: i i i 
pociągu, żegnając się z żoną, © E : ; 
chciał ją pocałować — to po- ; : , 


mi dać w papę — to trafił już 


w fiżonomję pasażera I klasy 
następnego pociągu... 


| Z dziejów tytuniu 


w Polsce. 


` Płantewanie tytuniu w Pol- 
sce datuje się nie od dzisiaj, 


jak sądzą o tym niektórzy, lecz ` 


od początku XVII wieku. Po- 
datek pobierany naonczas z 
fabryk tytuniowych, nie zaś 
od producentów, bo monopolu 
tytuniowego w Polsce nie było 
zmacznej mierze. 
' Po ostatnim rozbiorze kraju, 
z powodu taniości tytuniów ro- 
syjskich, które znalazły w kra- 
ja znaczny odbyt, dalsza u- 
prawa tytuniu mało się opła- 
cała, została więc zaniechaną. 
Początkowo tytuń przedostał 


się z Azji do Węgier, lecz na 


Węgrzech palenie tytoniu i 
zażywanie tabaki było prześle- 


' dowane i surowo karane, nie 


_ plantacje tytuniowe w Europie 
_ były w Portugalji, skąd poseł 


i 


mógł więc przemysł ten roz- 
winąć się należycie. Pierwsze 


francuski przy dworze portu- 


_galskim, Nicot, przywiózł” ty- 


| fuń za panowania Karola IX do 


PE E 


Francji, w której palenie i za- 
ġywanie tabaki weszło odrazu 


w życie, szczególnie pomiędzy 


duchowieństwem, które upra- 


wę tytuniu otaczało szczegól- 

ną opieką, tak, że przez czas 

długi tytuń nazywano tam 
. „pielem wielkiego przeora”. 


= — Do Polski tytuń przedostał 


|. się dwuma drogami: z Francji 


iz Turcji, Z Francji szła do 
Polski tabaka, którą zażywano 
już za panowania Zygmunta 
ugusta; za panowania Hen- 
Walezjusza zażywanie ta- 
zło w modę. Czacki 
że w r.1590 Uchański, 


poseł przy dworze w Stambu- 


— zasilał skarb państwa w. 


wydawen: Wiktor Bezoiorskii | | 


le, przesłał nasienie tytuniu 
królowej Annie  Jagielionee, 
wielce zamiłowanej w botanica 
i herboryzacji. Królowa pole- 
ciła plantować tytuń i sama 


„nad tym miała baczenie. W 


Zielniku królowej Anny, który, 
jak świadczy o tym Czacki, 
znajdował się w bibljotece Za- 
łuskich, liście tytuniowe wi- 
dzimy obok roślin- krajowych. 

W Polsce, w której żadnych 
ograniczeń, zakazów i obo- 
strzeń względem  tytuniu nie 
czyniono, uważano bowiem, że 
rząd nie ma czynić przeszkód 
w używaniu tego, co się komu 
podeba  plantowanie tytuniu 
wzmagało się z każdym ro- 
kiem, tak znaczną była miej-- 
scowa konsumcja. Wszystkie 
stany, nie wyłączając ducho- 
wieństwa, protegowały tabakę 
bez względu na to, że Papież 
Urban VIII zalecał stosować 
kary kościelne względem pa- 
laczy. ; 

Uprawa tytuniu tak się roz- 


> szerzyła w Europie, żę zwró- 


ciła uwagę sfer rządzących i 


stała się wkrótce źródłem do- |” 
chodów państwowych. Reiser, „$ 


w dziele „Tabackpachtung in 
Oesterreichischen  Laendern“ 
podaje, że państwo austrjackie 


w roku 1679 miało z pódatku 


od tytuniu około 8 _ miljonów 
złotych polskich. We Francji 
dochód państwowy z tego 
ródła wynosi od 2—20 miljo- 
nów liwrów. (Necker—Compte 
rendu au Roi). Polska w la- 
tach przedrozbiorowych, bez 
Litwy otrzymywała z powyjż- 
szego podatku złotych 3,689,566 
i więcej; świadczy otym Czac- 
ki w dziele „O litewskich i 
polskich prawach." Suma to 
poważna nawes na czasy 0- 
pecne. 

Jeżeli rząd polski otoczy na- 
leżną opieką tą gałęź przemy- 
słu, usunie utrudnienia i prze- 
szkody, napotykane 
przez producentów, to skarb 
państwowy, we wzmocnionej 
dzisiaj uprawie tytuniu, znaj- 
dzie niewątpliwie poważne źró- 
dło dochodu. F 

ak. 


P W ZZOZ 


Telegramy. 
komisje dla eyrnaczenia ganit 


Wiedeń, 17 października. 


(R. A.) 


Tel. Comp. dcnosi z Paryża: 
"Najwyższa Rada wyznaczyła 
komisję dla wyznaczenia gra- 


nicy niemiecko- belgijskiej, nie- 
miecko-polskiej i niemiecko- 
czeskiej. 


AST) : 


Biuro korespondencyjne do- 
nosi z Berlina:} „Deutsche Al- 
lg. Ztg.“ dówiaduje się z Ko- 
penhagi o zajęciu Gatczyny, 
co czyni upadek rządu swie- 
tów bardziej prawdopodobnym. 
Rosyjskie wojska ochotnicze 
"pie napotkały nigdzie na ża- 
den silniejszy opór i dotarły 
do Krasnego Sicła oraz do 
Carskiego Sioła. 

Armja Judenicza oddalona 


jest od Piotrogrodu 0 38 — 4 
mile Lotnicy stwierdzili, że na 
drodze do Piotrogrodu są nie- 
znaczne przeszkody. 

Z Rewla donoszą, żę urzę- 
dy bolszewickie w Piotrogro- 
dzie zamknięto 9 b. m. Wszel- 
ka praca w mieście ustała. 

„Dagens Nyheter“ donosi z 
Helsingforsu, że bolszewicy 0- 
puszczają Piotrogród, gdyż 
wojska ich odmówiły obrony. 


~ 


Komunikat poisti. 
Warszawa, 18 paźdz. 
EAT 


Komunikat sztabu general- 
nego z d. 17 b. m. 


Front litewsko-białoruski. 


"W celu sparaliżowania za- 
mieru przeciwnika sforsowania 
Berezyny pod Bobrujskiem. 
nasze oddziały skombinowa- 
nym atakiem z.północnego za- 
chodu i z zachodu uderzyły na 
koncentrujące się oddziały bol- 
szewickie w rejonie Stoplicze— 
Starosiele—Babin—Pleszy. 

Akcja rozwija się pomyślnie. 

Dotychczasowa zdobycz wy- 
nosi 209 jeńców, 
rynsztunkiem, 7 karabinów 
maszynowych, wielką ilość 
broni i amunicji. 

Na południe od Połocka nie- 
przyjaciel prowadzi silne staki 
w kierunku Pyszna. Walki w 
toku. 

Na odcinku poleskim atak 
nieprzyjacielski, prowadzony 
przy współudziale statków 
pancernych na nasze pozycje 
nad Ptyczą, został cdparty. 


Front wołyński. 
_ Bez zmiany.) 
"W: zastęp. szefa sztabu gen. 
- Haller, pułkowni 


pEPSZEDEKEZKY 


100 koni z 


Wolny handel zbożem 
Warszawa, 17 pażdziernika. 
"=> (P. A. T.) 


Komisja aprowizacyjna pod 
przewodnictwem posła Grzę- 
dzielskiego uchwaliła plan go- 
„spodarki zbożowej, przyznają- 
cy kontygens dla konieczności 
państwowych. 

Po dostarczeniu kontygensu 
dana gmina resztę zboża mo- 
że puścić w wolny handel. 

Magazynować zboże i prze- 
twory może tylko państwo i 
gminy oraz społeczne organi- 
zacje. 

Do powiatów granicznych 
nie wolno zboża przewozić. 


Cele wojenne Polski. 
Warszawa, 17 października. 
(P. A. T.) 
Komisja wojskowa i zagra- 


niczna wybrała pedkomisje dla 
ustałenia celów wojennych. 


Dżuma w Turcji. 
Lugano, 17 października. 
(Tel. wł.) 

Rząd włoski zarządził kwa- 
rantanę osób, przybywających 
z Turcji w celu zapobieżenia 
dźumie, która grasuje i zabie- 
ra liczne ofiary w Konstanty- 
nopolu. i 


namat 


obecnie 


maare TAE 


(Starososnowiecka M 46) 


WADZE OANA FIST NK 


DRA Z ZTS 


NZOZ WOT O PEZET TEK "OPOKA. ACEI 


Loth Rerik 


wzywa niniejszym b. skarbnika cechu o niezwłocz 

złożenie najpóźniej w ciągu 10—14 dni kwitarjus 
dokumentów i pieniędzy. na ręce Urzędu Cech 
-w Sosnowcu przy -ulicy 'Starososnowieckiej Ne 46 
razie Cech będzie zmuszony wys 
drogę sądową. ; 


W- przeciwnym 
pić na 
e Z : 
Zaginął 

aginą 
patent restauracyjny 3 rzędu, 
"2-ej klasy i koncesja wydane 
przez polskie władze akcyzo- 
we, eraz 2 kwity akeyzowe na 
1919 r. Łaskawy znalazca ZA 
wysokim wynagrodzeniera ra- 
czy zwrócić do „Iskry”, lub 
wyśle pocztą właścicielowi re- 
stauracji: Sosnowiec, Szenow- 
ska 38, Robertowi Nouvel. 


aber aa 


f>beolstórs 


Paweł. Bronistowski 


w Czestochowie, 
ul. św. Panny Marji t. |. 
EI Aleje Kr. 24, obok teatru 
= Paryskiego. 
Choroby skórne, dróg moczo- 
wych i weneryczne. 


Przyjmuje sd 9—-12 rano : od 4—7 pp 
Panie odi2 — 1 po poł. 


— 


Pierwszorzędny magazyn 


fryzjersko-pertumaryjny 


$ tegłowiti 


ul. 8-go Meja 18. 
poleca się Sz, klijentslji. 


© niy mia 
s Baatengaieiu 


- GODZINY PRZYJĘĆ > 
gd 10—1 i od 3-68 po poł. 
Leczenie zębów, plomnbowanie 
„wprawianie zębów bez podnie- 
bienia złota korony. - 
ui. Medrzejowaka 7283. 


AERIAN W PIE GACKA REJ CNK 


Qrebna ogłoszania. | 


PE ESTRY WP TENERI DO WI TD VIE GEARTS 


Go: nk A Ględeorewy kupie. 
Szmochód Wiademeść w rəds- 
kaji „Iakry*. i i 

Panienka z 5 klesceym +y 


ksztełeeniem może 
udz elsć korepetyeji w okresie klon 
niższych Zgłoszenia ds administraciji 
glswry' din Z. B. 

MAS à 7 sąewey zitl 
K«masza cy ni potrzebni da 
warsztntów szewckież. Siem. „Zgo- 
da“ przy kopehii wegla „Częlaśź” 
ped Sosnowcem 


r? 

AAT si. 

Lagma! Uiszda wydsay przez 
władze rosyjskie, 

7 .. $ paszneri wydzzy przez 
Zaginął włośze miesaiechie na 
imię Józefa Kekmszki. | 


EMS SR 100 Tystesy marok 
ł i SZUK LIC na pierwszy numer 
hipoteki, dobra lokata  Wiadsmeść: Fr. 


Kiepura nl. Miła w Sosnoweu. 
zaginął 
pfŹcz władze niemieckie. 


a RYTY 


paszpert na matę Hen- 


TO 


niniejszymi podaje do wiadomości p Członko 
Cechu i handlującym wyrobami mięsnymi, iż obowią. | 
zańi są zgłosić się osobiście w dniu 18 lub 19 b. m. 
Gd godz. 12 do 3 po południu do Starszego Cechu 


dzonego cennika i podpisanie zobowiązania wzglę- 
dem Urzędu walki z lichwą i spekulacją 


RERZSUJt ne: im e Jorra | 


ryka -Majtlisa wydany 


) Drokarnia „Iskzy” | 


po odbiór nowozatwier- 


aan E, A e oN 


prame 


Poszukuje sie zarazi 
araądzeniaskierose 
zari keninnyóe, półek it p lo 
laakipowego ©bszernzgo, wiin 
ge, skłedsjącego się x Zeh la 
ubikacji, przy ol. Stasesosnowi 
Kuzię również samochód SIE 
£erowy. Zgłoszenia piśmienne lub $ 
ustne Piekarnia „robotnik al. Sie 
ka M 43, | 
7 is ai pnzzport wydany p 
i wladgse miemicakie 
imię Eleonora Karlóad. 


letelgenina Paoli. 
Dębliśske 6, Szajnwaja. 


Tow. Akce „W. | 


ków, najchętniej z praktysą m | 
brykach katiarskich. - JD 
stamerzy i koślam, | 


Potrzebni Keaika Aleja. 
rotrzebna 


reperacji bie 
a ikea do redakcji „Iskry 


Pracownią  Ubior) 
Damskich wo Rai W 
nysa obstałunki podłóg osta 
modeli. Specjalista na ruboty fatrze 
me. Ceny przystępne. m 
Ks aż a żę wnościo 


Jana Kocota wydana z kop. He. 


kry”. 


Do 


W alGOWNIA roi, 
i do roboty. Zgłacaać się de Biuro 
owal: w gadxinach biarewych. 
D einh . koga bura bas ro 
Z gineta Wsrpiu. Bteby $ 
o takowej pressa odprowadzić do, wł 
ciela tejżs. Mańko. A) 
Żawinojy diff, 
Zaginęły fsmilijny na im 


Metyla Szyji, Teli, Mavi, Rojee! GAT 


gar. 

Kto jedzie ds Wicana prosel 
e jest © zgłoszenie się, LE 
StereBoanomiecha 14. 


Wynagrodzenie Go 
otrzyma każży za wysrukanie 2 
pokajów -s kachnią wśródmie 
zgłoszenia do Administracji „13 
D.art.; dębowe, szmalcówki 
Ber zki obrączowe w knaci 
ilosci "kapie, dobrse placę. Of 
pod „Beczki“ do „Iskry. 


Maier jic.jęą maszyn do SZYĆ 
SERGI BEJE  sisenis, rashs# 
niz, 


kas sklercwych rowerów | 
szlifowania noży reperacje wsze 
broni Tanio szybko Bntoni K 
Palfeyjaa cbok składu mebli p WOJE 


gisca i LS 
F wyjazeu 

Ó pOWEdEB gto spot 
do sorzedamia w Czciadał, ul. R 
na, dem Nieszporka. 
ZYTA e ET M NE p 
[2 ' passpert na imię. 
Łagimął Jakubiak  wydsny 
władzej niemisckie. ź 


amenna SEEE ETEO KE SZA TE OZ ZOZ PE PROCE TOYO 


